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O WSPÓŁDZIAŁANIE SPOŁECZEŃSTWA.
ednem * najdonioślejszych zadań or- 

2 ganizacjl wewnętrznej odrodzonego
' i  państwa polskiego jest sformowanie

|  aparatu bezpieczeństwa w sposób,
1 odpowiadający współczesnej tećńnice
L  państwowej oraz ideałom społecz-

(Trrv/ nym-Bez zagwarantowania prawu prze­
strzegania go w życiu i bez zabezpieczenia 
obywatelowi wszystkich rękojmi; z prawa tego 
wypływających, najbardziej wytężona praca 
pańsfcwowo-twórcza nie przyjmie form kon­
kretnych i nie przyniesia pożądanych wyni­
ków w ukształtowaniu się życia prawno-Doli- 
tycznego.

Te gwarancje prawą i rękojmie obywa­
teli, zarówno w iawniejszycn, jak i spćłczes- 
nych cywilizacjach, państwo powierzyło orga­
nom bezpieczeństwa publicznego, czyli t. zw., 
od pochodnego wyrazu greckiego „politeia,* 
policjom.

Już samo starożytne istnienie i trwanie 
poprzez wszystkie cywilizacje tego organu, 
stwierdza, że jest on niezbędnym atrybutem 
kształtowania się życia gromadnego i wraz 
z rozwojem i komplikowaniem się przejawów 
tego żyda przenika z całą precyzją i przy- 
slosowywa się do najdrobniejszych jego za­
łamań i potrzeb.

W krajach, które rozrost swój i swo­
bodą obywateli oparły na prawidłowej ewo­
lucji form prawno-politycznych współżycia, 
policje ukształtowały się, nietylko zgodnie 
z dążeniami społeczeństwa, lecz będąc inte­
gralną częścią obywateli, stały się konkret­
nym wyrazem ich życzeń, w kierunku za­
bezpieczenia swobód obywatelskich, opar­
tych na ścisłem przestrzeganiu praw, przez 
toż społeczeństwo stanowionych.

To zaufanie obopólne i obustronne od­
działywanie sprawiło, że społeczeństwa po­
siadły organizacje pezpieczeństwa, odpowia­
dające iet poglądom i potrzebom. Ha tych
podstawach wy-osia i uKSztałeiła się tradycja 
policji angielskiej, uznanej powszechnie za 
wzór dc laśladowanta w tvm zakresie. 
W każdym ..Dólicemanie" anglik widzi gwa­
rancję swoich praw, bezpieczeństwa życia 
i mienia, niezawodną pomoc i współdziałanie 
w nagłej potrzebie, ale też •— i nieugiętego 
wyraziciel praw i zwyczajów kraju, .nieustra­
szonego a czujnego prześladowcę wszelakiej 
samowoli i występku, zagrażających spoko­
jowi i harmonji życia ogółu obywateli. \r 

Z drugiej strony „policerran1* angielski 
ma tę świadomość, Ti działa zgodnie z wolą 
ogółu obywateli, wyrażona przez pruwo, że 
w czynnościach swych zawsze znajdzie apro­
batę, pomoc, współdziałanie i rrdzieczność 
społeczeństwa.

Nic też dziwnego, że w takich warun­
kach, na wysoki poziom etyki wzniósł się 
zawód połicemena, że gamą się do niego 
obywatele wyborowi^ oczywiście; obdarzeni 
odpowiednimi warunkami fizycznym1 i że 
działalność ich, w imieniu prawa, wzbudza 
takie poszanowanie, iż nawet powóz, wio­
zący króla, staje na znak pałki połicemena, 
aby dać przejść przez ruchliwą ulicę zebra­
nej publiczności, osobie starszej, lub kalece.

Niestety, w naszym kraju stosunki takie 
mogą być dopiero pieśnią przyszłości. Anor­
malne porażenie polityczne, w jakich znaj 
dowało się społeczeństwo polskie, odsunięte 
od wszelkiego udziału w kształtowaniu form 
swego życia, uczyniło wszystko, cc płynęło 
od rządu najeźdźczego i ciemiężącego — 
obcem, wrogiem, a nawet nienawistnem. 
Szczególna odrazę wzbudzały te organy wy- 
konawtze, które stawały się synonimami 
gwałtu, bezprńwia, obłudy i- przekupstwa, 
Wszystko to uosabiał w soo^. w postaci 
najbrutalniejszej, policjant rosyjski. Rekruto 
wany z niżm, wskutek lichego wynagrodzę, 
nia zawsze żarłoczny, ciemny policjant ten 
stawał się narzędziem strasznym, kierowa­
nym przez wyrafinowane ręce śmiertelnych 
wrogów narodu polskiego

Nic też dziwnego, że wszystko, co tchnęło 
rządem rosyjskim, a był nim cały aparat 
administracyjno-sądowy, spotykało się z od 
rażą, a nawet przeciwdziałaniem społeczeń 
stwa.

Na tern podłożu wyrosła, zgubna w swych 
skutkach, atmosfera bezprawia bezrządu,

bezładu. Przeciwdziałanie i dochodzenie za­
rządzeniom państwa stało się poniekąd obo­
wiązkiem patrjotycznym. Walka ta była je­
dynie dostępną w ówczesnych warunkach. 
Wypaczyła ona jednak w następstwie wiele 
pojęć, przerodziła się częstokroć w nałogi, 
które przeniknęły nawskroś wiełe jednostek 
słabszych, mało odpornych i niekrytycznych.

Gay runęła przemoc oDca i cudowną 
mocą wytrysnęło źródło wiasnych poczynań 
państwowych, zdrowym instynktem zwrócono 
się ku podwalinom dawnej państwowości 
polskiej, jako tym złomom nieskażonym, na 
których, pewnie i mocno, należy wznosić* 
nowy gmach Państwa

Na tych, przetrwałych wieki granitach: 
Unii Lubelskiej, Konstytucji 3-go maja, przy­
kazaniach księcia Adama, wzmosrych wska­
zaniach Komisji Edukacyjnej, bogatych orze­
czeniach Trybunałów i uchwałach Sejmu roz­
poczęto buaowę nowej konstrukcji państwo­
wej Odrodzonej Polski

Miały na czem się wesprzeć i skąd czer­
pać natchnienie, zarówno jurysprudencja, iak 
wojskowość, jak i inne dziedziny ^adań pań­
stwowych, wznosząc stopniowo, z uwzględ­
nieniem konstrukcji i warunków spółczes- 
nych, kunsztowne rusztowanie skomplikowa­
nego warsztatu pracy narodowej.

Atoli straż bezpieczeństwa publicznego
■ znała da się w tej niefortunnej pozycji, iż
■ trudno jej było nawiązać nici z tradycją ro­
dzimą Współczesna jej technika i kompe­
tencja odskoczyły tak daleko od pierwowzo­
rów krajowycti, że cienkć i długą nicią za­
ledwie łączy się z dawnymi prymitywnymi 
zawiązkami organów bezpieczeństwa publicz­
nego w Polsce.

Największy rozwój i postęp policji na­
stąpił właśnie w wieku ubiegłym, w okresie 
gdy ziemie po sk e pozbawione były włas­
nych atrybutów wyKonawczych. W tym to 
czasie straż bezpieczeństwa, ze średniowiecz­
nej swej fermy, czegoś zgoia negatywnego 
i biernego; stanowiącego tylko pancerną 
ostoję ,ancien-vTegime’u“ jirraks/tałcila się 
na Zachodnie w pierwszorzędny czynnik po­
stąp j, cywilizacji bkultury. *• k? h-'

Przejęła ona ng swe barki ogromnie 
rozległe transponowanie zdobyczy cywilizacji 

' na wielkie masy ludowe, kształciła je w po­
siłkowaniu się ułatwionymi arkanami bytu 
i wniknęła, jako rozjemca, w najzawilsze 
konflikty interesów jednostki z interesami 
ogółu

Tak wielostronna działalność policji wy­
magała sprecyzowanego aDaratu, to te bodaj 
niema dziednny myśli, wiedzy i techniki, 
którejby aparat ter nie wypożytkował dla 
swych celów i zadań. A wszystko dlatego, 
apy działalność swą policja mogia przepro­
wadzać możliwie prosto, pewnie szybko, bez 
pomyłek i wahań

Jest to oczywiście ideał, od którego po 
licje 1 poszczególnych krajów sa wiecej lub 
mniej oddalone, ale do którego zdążać jest 
ich obowiązkiem.

Niewątpliwie i usiłowaniem naszej mło­
dej formacji straży bezpieczeństwa publicz­
nego, zwanej policją pan .twową, będzie 
osiągnąć w przyszłości wskazany ideał jej 
zadań.

Czeka ją, atoli, na tej drodze praca tern 
trudniejsza, że poczvna< ją musi'od nowa, 
nie znajdując szczebla pomocniczego, w po- 
śtaci tradycji, ugruntowanej ną własnych do­
świadczeniach. Z całą przezornością należy 
wprowadzać zdobycze obce, bowiem syste­
my i metody, wykazujące całkowite uzasad­
nienie w innęm środowisku, moaą być za­
wodne w otoczeniu własnem.

Policja połska, przez roztropność ł, sku­
teczność swycn zarządzeń, nienaganne su­
mienność. nieskazitelną uczciwość i złożenie 
dowodów ofiarności dla dobra ogólnego 
a lojalne interpretowanie prawa i przepisów, 
zaobyć musi śród obywateli zaufanie i po­
szanowanie dla swego zawodu. Będz«e to 
tern trudniejsze, lecz i zaszczytniejsze, że 
przezwyciężać wypadnie wytrwale to uzasad­
nione uprzedzenie, jakie śrud szerokich sfer 
społecznych ugruntowało sie jsr stosunku do 
organów wykonawczych, wskutek długotrwa­
łego piastowania ich przez policję zaborców.

Tylkc kategoryczne przeciwstawienie się

dawnym, zanorzen.onym systemom i zasadom 
poiicji rosyjskiej i zamanifestowanie tego sze­
regiem aktów bohaterstwa, poświęcenia 
i sprawiedliwości wobec obywateli i państwa, 
obudzić może zwrot w poglądach ogółu 
1 ukształować je w duchu korzystnym dla 
da!szego rozwoju i doskonalenia się policjł.

Z drugiej zaś strony, — rozumna i prze­
nikliwa część społeczeństwa, zdająca sobie 
sprawę, jak ważnym, niemal decydującym 
czynnikiem w układzie stosunków politycz­
nych, socjalnych i ekonomicznych kraju jest 
doora, odpowiadające całkowicie zasadom 
powyżej wskazanym policja — zejdzie z da 
tychczasowego stanowiska biernego, czy tylko 
k rytycznego do — bądź co bądź — roozimŁgo 
organu bezpieczeń twa publicznego i zechce 
udoskonalenia go przez tak, czy inaczej, wy­
rażone współdziałanie.

Mobilizacja sił społecznych w tym kie­
runku jest konieczna, zwłaszcza w warunkach, 
które towarzyszą gruntowaniu się nowego 
życia Polski.

Nie zamykajmy oczów na n.epozpie- 
czeństwo, które roży się i mnoży zewsząd. 
Cudownym zaiste zrządzeniem Opatrzności 
na >za wątła łódź państwowa, pomimo sro­
gich fal, jakie o nią biją, pomimo zdradnych 
raf i min podwodnych Które  .tarannie mu- 
omijać, dopły wa do przylądka Dobrej Nadziei 
Zapominać jednak nie należy, że droga je.z- 
cze daleka, a różne burze Kłębią sie ciągle 
nad krajami w ją  go wnętrzu.

Wywrotowej działalności naszych, prze- 
ODrażonych w swej barwie, lecz nie w inten­
cjach sąsiadów, przeciwstawia się, jak dotąd 
skutecznie, zdrowy organizm narodowy, a.e 
i jego soki wyczerpują wewnętrzne niedo- 
s ta tK i zarobkowe i aprowizacyjrie. Mamy 
śród sieDie złe duchy, rozolerione przez pie­
niądz 2 Moskwy, czy Berlina. Pod zepty ich 
łatwy mogą znaleźć dostęp w chwilach roz­
goryczenia Iu d  zwątpienia, a tych chwil nam 
nie brak. Ci podżegacze muszą byc wyple­
nieni ogniem i mieczem karzącej sprawiedJ- 
wości. Ale jakżeż te zasłużone ciosy za la w t i 
ma 'sprawiedliwość, gdy oczy jej ze wiązane, 
a zainteresowani obywatele , nie kwapią >i?, 
te ^skazaniem gniazd zarazy, w które ma 
uderzyć.,. -

Kraj cały wytrąciła wojna z normalnej 
oroity gospodarczej. Zakradły się do stosun­
ków wymiennych praktyki, urągające wszel­
kim pojęciom uczciwości i sp-awiedliwoścL 
Instynkt kupczy i lichwiarski, tak obcy dotąd 
i obmierzły naszym upodobaniom plemien­
nym, rozgorzał niezdrowym niszczącym pło­
mieniem. Niema dziś bodaj warst wy w Polsce, 
któraby nie u siłowała kupczyć i spekulować

A jednak — niszczyciel»Ki i zabójczy ży­
wioł ten, ujęty w prawidłowe formy i okiełz­
nany d;a pracy twórczej, mógłby się tać 
motorem naszych poczynań eKonomicznych, 
dotąd uśpionych lub skarfowaciałych. To 
przeistoczenie kierunku tak odmiennych 
u swych żrodeł potoków może stać się dzie­
łem woli i'rąk ludzkich, ale woli zgodnej, 
rak skoordynowanych, a rozperzaiiżając/cb 
odpowiednim aparatem regulacyjnym-

fego dokonać może wprowadzenie ści­
śle obowiązujących praw z rękojmiami lei. 
przestrzegania Tyrp czyńnik em stać się mo­
że nasza policja, przy solidarnem poparciu 
i współdziałaniu obywateli, o ue wszystkich 
zespoli gorące pragnienie uzdrowotnienia 
podstaw gospodarczych kraju.

Be? tego współdziałania i beż zrozumienia 
konieczności obrony prawa przez wszystkich 
obywateli najbardziej wyteżone usiłowania 
organów.bezpieczeństwa staną się połowiczne 
i zawodne. Należy miec nadzieję, że społe­
czeństwo polskie, któretylokroti iedało duwód 
zrozumień! i zasad współczesnej techniki ad­
ministracyjnej kraju,, które z taką energją wy­
tworzyło dwukrotnie, podczas odwrotu >«a 
jeźdźców, własną straż obywatelską, a z całą 
stanowczością odparło czynione w tym za­
kresie zamachy partyjne, przyzna, że pań­
stwowa organizacja straży bezpieczeństwa 
daje wszelkie gwarancje obrony prawa, jed­
nako obowiązującego i osłaniającego wszyst­
kich obywateli i że na takim organie we­
sprzeć zechce współdziałanie swe, w kieiunk 
utrwalenia zasad prawa, sprawiedhweści. bez­
pieczeństwa i rozwoju Najjaśniejszej Rzeczy­
pospolitej Polskiej.


